
Protokół nr XV/2012 
 XV sesji Rady Powiatu w Giżycku 

w dniu 1 marca 2012 r. 
BR.0002.2.2012 
 
XV Sesję Rady Powiatu w Giżycku otworzyła o godz. 15.00 Przewodnicząca Rady Powiatu 
Krystyna Kralkowska . Przewodnicząca Rady Powiatu oświadczyła, iż zgodnie z listą 
obecności w posiedzeniu uczestniczy 16 radnych, co wobec ustawowego składu Rady 
wynoszącego 17 osób, stanowi quorum pozwalające na podejmowanie prawomocnych uchwał. 
Przewodnicząca Rady Powiatu powitała osoby obecne na sesji. 
 
Nieobecna usprawiedliwiona radna: Małgorzata Kaczorowska. 
Lista obecności radnych stanowi załącznik nr 1 do protokołu. 
Lista obecności gości stanowi załącznik nr 2 do protokołu. 
 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do radnych o uwagi dotyczące protokołu 
XIV sesji Rady Powiatu w Giżycku w dniu 26 stycznia 2012 r. 
Uwag nie zgłoszono. 
Przewodnicząca Rady Powiatu poddała pod głosowanie przyjęcie ww. protokołu. 
Wynik głosowania: „za” – 14 „przeciw” – nie było, „wstrzymujący się” – 2 osoby. 
W wyniku głosowania protokół XIV sesji został przyjęty.  
 
Przewodnicząca Rady Powiatu przedstawiła porządek sesji:  

1. Otwarcie sesji, stwierdzenie wymaganego quorum. 
2. Przyjęcie przez Radę protokołu XIV sesji z dnia 26 stycznia 2012 r.  
3. Przedstawienie porządku obrad. 
4. Sprawozdanie z bieżącej działalności Zarządu Powiatu i zapytania radnych. 
5. Wolne wnioski i zapytania radnych. 
6. Sprawozdanie z działalności Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie za rok 2011. 
7. Sprawozdanie z realizacji Strategii Rozwiązywania Problemów Społecznych 

w Powiecie Giżyckim za rok 2011. 
8. Sprawozdanie z działalności Powiatowego Urzędu Pracy za rok 2011. 
9. Analiza polityki oświatowej w Powiecie Giżyckim. 
10.  Podjęcie uchwały w sprawie rodzajów świadczeń oraz warunków przyznawania 

pomocy zdrowotnej nauczycielom korzystającym z opieki zdrowotnej w szkołach 
i placówkach Powiatu Giżyckiego. 

11. Podjęcie uchwały w sprawie dokonania zmian w budżecie powiatu na rok 2012. 
12. Sprawy różne. 
13. Zamknięcie sesji. 

 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do radnych o uwagi dotyczące porządku obrad. 
Starosta M. Drzażdżewski poprosił o wprowadzenie do porządku obrad, po sprawozdaniu 
z bieżącej działalności Zarządu Powiatu, informacji o tym, czym zajmuje się Związek 
Powiatów Polskich, którą przedstawi Wicestarosta W. Strażewicz.  
Innych wniosków ani uwag nie zgłoszono. 
 
Ad. 4. Sprawozdanie z bieżącej działalności Zarządu Powiatu i zapytania radnych. 
Starosta M. Drzażdżewski powiedział:  

1) Gros pracy Zarządu to materiały na dzisiejszą sesję. 
2) Zarząd zajmował się ogłoszeniem konkursu na organizację i prowadzenie terapii 

rodzinnej dla rodzin dzieci niepełnosprawnych. 
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3) Konkurs na prowadzenie Domu Dziecka wygrał ponownie Caritas Diecezji Ełckiej. 
Na początku mieliśmy obawy, co do spełnienia warunków umowy dotyczącej osoby 
dyrektora. Jednakże warunek został spełniony i dyrektor Domu Św. Faustyny 
funkcjonuje na miejscu. Jest to Bernadetta Wojtuń pochodząca z Mrągowa mająca do 
tego pełne przygotowanie i doświadczenie. 

4) Ogłosiliśmy kontrolę Domu Dziecka, którą przeprowadzał Dyrektor PCPR 
z współpracownikami. Omawialiśmy pierwsze spostrzeżenia z Dyrektorem Caritasu 
Diecezji Ełckiej. Pierwsze działania, które chcemy podjąć to nawiązanie współpracy 
z Sądem Rodzinnym. Zwróciliśmy się do Sądu z propozycją współpracy i rozwiązania 
problemu dzieci, które sprawiają największe trudności wychowawcze. Czekamy na 
reakcję Sądu. 

5) Przyjęliśmy drobne zmiany w Regulaminie Organizacyjnym DPS. Omówiliśmy 
również bieżącą sytuację placówki, która od października przyjmuje osoby obłożnie 
somatycznie chore. Dzięki tym zmianom na dzisiaj nie ma miejsc w DPS. Ustawia się 
kolejka, co do tej pory było zjawiskiem niespotykanym.  

6) Wprowadziliśmy zmiany w Regulaminie Organizacyjnym ZDP. Zmiany dotyczą 
przeniesienia kompetencji ze Starostwa do ZDP dotyczące przejazdu pojazdów 
ponadnormatywnych. 

7) Przystąpiliśmy do realizacji projektów w ramach programów Comenius i Leonardo de 
Vinci. Program Comenius ,,Uczymy się przez całe życie” będzie prowadzony przez 
II LO. Polega na podnoszeniu wiedzy o przedsiębiorczości, o drogach wyboru pracy 
zawodowej. Jest to wymiana młodzieży z krajami Unii Europejskiej. Program 
Leonardo de Vinci ,,W drodze po sukces zawodowy” będzie realizowany przez ZSEiI. 
Przede wszystkim dotyczy zetknięcia się z brytyjskim system kształcenia 
zawodowego. Programy są w pełni finansowane ze środków UE. 

8) Zarząd przyjął jedną z najważniejszych decyzji dotyczących oświaty a zdaje się 
i najtrudniejszych – plan naboru na przyszły rok szkolny. Z roku na rok będą to trudne 
decyzje, bo młodzieży jest coraz mniej i musimy ograniczać ilość oddziałów. 
Zatwierdziliśmy propozycje dyrektorów, którzy utrzymali stan oddziałów z roku 
poprzedniego. Może przy działaniach marketingowych uda się pozyskać uczniów 
z sąsiednich powiatów. Na wszelki wypadek dyrektorzy zostali zobowiązani do 
przygotowania arkuszy organizacyjnych pomniejszonych o 1 oddział.  

9) Ogłosiliśmy konkurs na granty w projektach z zakresu sportu i kultury.  
10) Przyjęliśmy sprawozdanie z działalności Biura Regionalnego w Brukseli. Jesteśmy 

jednym z niewielu powiatów, które uczestniczy w jego finansowaniu. Doszliśmy do 
wniosku, że biuro powinno bardziej zaktywizować swoją działalność w kraju 
dotyczącą informacji związanych z inicjatywami europejskimi, które są dostępne 
bezpośrednio w Brukseli. Informacje te możemy znaleźć w internecie, ale wiemy, że 
szkolenie, bezpośredni kontakt, wymiana pytań byłaby o wiele korzystniejsza. Także 
z taką uwagą to sprawozdanie przyjęliśmy. 

11) Ogłosiliśmy konkurs na granty na promocję zdrowia. Są to niewielkie pieniądze, ale 
zawsze to jakaś pomoc. 

12) Zmieniliśmy umowy z najemcami naszych nieruchomości: budynku przychodni przy 
ul. Bohaterów Westerplatte i drugiego budynku Starostwa przy ulicy Wyzwolenia. 
Mieliśmy taki system umów, który dzielił należność na czynsz i pokrycie kosztów 
bieżących związanych z mediami. W tej chwili, dla dobra najemców, uprościliśmy 
umowy i wprowadziliśmy jedną opłatę, która będzie aktualizowana.  

13) Przeznaczyliśmy 7.000 zł na współfinansowanie działań edukacyjnych z zakresu 
ochrony środowiska, które będzie prowadziła Fundacja Ochrony Wielkich Jezior 
Mazurskich. Będą to formy konkursów, promocji związanych z ochroną środowiska. 
Musimy cały czas wykazywać, że część pieniędzy pochodząca z byłych dochodów, 
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które wpływały na powiatowy fundusz ochrony środowiska, przekazujemy na ochronę 
środowiska.  

14) Przystąpiliśmy do projektu ,,Przedsiębiorczość – droga do sukcesu”. Projekt jest 
realizowany przez PUP. 

15) Rada Zatrudnienia zatwierdziła podział środków z Funduszu Pracy na aktywne formy 
przeciwdziałania bezrobociu. 

16) Dużą część posiedzeń Zarządu zabierały sprawy SP ZOZ. Uczestniczyłem 
w spotkaniu z związkami zawodowych szpitala, a Starosta Strażewicz uczestniczył 
w ogólnym zebraniu załogi. Pan dyrektor przeprowadzał szereg innych spotkań. Toczą 
się rozmowy związane z podjęciem trudnych decyzji zmierzających do ograniczenia 
kosztów zakładu. Odbyło się posiedzenie Rady Społecznej SP ZOZ. Niestety, Rada 
nie zatwierdziła planu finansowego szpitala. Zdecydowały o tym może bardziej 
przyczyny techniczne: materiał powinien być bardziej porównawczy. Stwierdziliśmy, 
że strata zakładana przez SP ZOZ jest za duża i powinna być zmniejszona. Jeżeli 
będzie zmniejszona do ok.1,5 mln zł, to przy decyzji o przekształceniu damy sobie 
radę, odpowiednio dysponując majątkiem i kwestiami związanymi z amortyzacją.  

17) Byłem obecny na rocznym sprawozdaniu w Komendzie Wojewódzkiej Straży 
Pożarnej w Olsztynie, gdzie była przedstawiona działalność straży pożarnej w naszym 
regionie. 

18) Pan Starosta Strażewicz razem z Dyrektorem PZOSiPO, współpracownikami oraz 
przedsiębiorcami z Powiatu Giżyckiego byli gośćmi miasta Alytus i szkoły, z którą 
realizujemy wspólny projekt. Ta wizyta była związana z prezentacją naszych 
przedsiębiorców i naszych możliwości inwestycyjnych. 

19) Na zaproszenie Dowódcy 15 Giżyckiej Brygady Zmechanizowanej oraz 
Stowarzyszenia Współpracy Polsko-Afgańskiej gościłem w bazie Ghazni 
w Afganistanie. Zaproszenie samorządowców Miasta Giżycka, Powiatu Giżyckiego 
i Gminy Orzysz było podyktowane faktem pomocy naszym żołnierzom 
w nawiązywaniu kontaktów z władzami lokalnymi w Afganistanie i chęcią pokazania 
normalnego cywilnego życia w Polsce. Muszę stwierdzić, że pobyt tam naszych 
żołnierzy jest bardzo trudny i niebezpieczny. 

 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do radnych o pytania do sprawozdania. 
I. Walasek poruszyła dwie sprawy:  
1. W styczniowej Gazecie Giżyckiej przeczytała, że na Sylwestra 14 wychowanków Domu 

Św. Faustyny było na tzw. „gigancie”. Tuż po objęciu na nowo prowadzenia domu przez 
Caritas taka liczba wychowanków jest wyłomem w prawidłowości tej opieki. 

2. Zapytała, kto odpowiada za posypywanie chodników, żeby nie były śliskie. We wtorek, 
gdy szła przez Plac Grunwaldzki i ul. Warszawską, było bardzo ślisko. Przed nią jechał 
pojazd, który sypał piachem. Jak sypał – to pozwoliła sobie zrobić zdjęcie w komórce, 
które pokaże osobom odpowiedzialnym i finansującym te działania. Były widoczne 
tylko ślady opon tego pojazdu, natomiast piachu było tyle, co na łyżeczce do herbaty, 
co 3 metry. Zapytała, kto za to zapłaci i ile. 

M. Drzażdżewski powiedział, że nowego dyrektora Domu Dziecka przedstawiono im 
w pierwszych dniach lutego. W styczniu spotkali się z Dyrektorem Caritasu i rozmawiali 
o tym samym artykule. Sam dyrektor mówił o sytuacji takiej, że bardzo się zdziwił, kiedy 
przeprowadzał inspekcję w domu i okazało się, że o 22 drzwi były otwarte i nie było 
nadzoru. Dobrze wyczuwaliśmy, że brak obecności na co dzień osoby zwierzchniej w Domu 
Dziecka ma ogromne znaczenie. Właściwie od początku lutego nie słychać już 
o takich wybrykach.  
Jeżeli chodzi o chodniki – zgodnie z przepisami, utrzymanie chodników w należytym stanie 
należy do właścicieli posesji przylegających do tych chodników. Czasami jest to bardzo 
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skomplikowana sprawa, bo się okazuje, że między chodnikiem a posesją jest jeszcze czyjaś 
działka, np. miejska. I prawdopodobnie pojazd jechał po odcinku należącym do miasta.  
I. Walasek stwierdziła, że trudno na Placu Grunwaldzkim wziąć kogoś 
do odpowiedzialności, gdzie są sklepy i budynki piętrowe. 
M. Drzażdżewski odpowiedział, że jeżeli chodnik przylega do nieruchomości, którą jest 
budynek piętrowy to jest tam wspólnota mieszkaniowa i ta wspólnota ma swojego zarządcę.  
I. Walasek zapytała, czy są może wiadome wyniki finansowe szpitala za styczeń. 
M. Drzażdżewski odpowiedział, że właśnie przed sesją je otrzymał: przychody wynosiły 
2.917.800 zł, w tym z NFZ 2.744.300 zł, pozostałe 173.500 zł. Rozliczenie kosztów 
368.300 zł. Koszty ogółem miesiąca 3.660.300 zł. Wynik miesiąca netto strata 374.200 zł. 
Zobowiązania ogółem na koniec miesiąca 11.176.800 zł. Zaniepokoił wzrost kosztów, 
bo cieszyliśmy się, że zaczęły maleć, w grudniu były niewielkie i nagle nastąpił ich wzrost. 
Zwrócił się do Dyrektora SPZOZ o wyjaśnienie wzrostu kosztów. 
T. Myśliwiec powiedział, że niektóre dane miesiąca stycznia mają powiązanie z danymi 
bilansowymi miesiąca grudnia. Zgodnie z zasadami rachunkowości na koniec roku robi się 
inwentaryzację leków, które są w apteczkach oddziałowych i o tę kwotę minusuje się koszty 
poprzedniego roku, natomiast one nie wracają z powrotem do apteki, żeby poprawić bilans 
magazynu dla apteki głównej, tylko notą księgową w dniu 1 stycznia z powrotem 
przerzucone są do oddziałów. Jest to kwota 275.000 zł. Porównywalnie miesiąc styczeń był 
kosztowo, w ogrzewaniu i w energii elektrycznej, dużo większy niż miesiąc grudzień. Jest to 
różnica prawie 70.000 zł. Do tego doszły większe koszty amortyzacji, bo od 1 stycznia do 
amortyzacji weszła inwestycja SOR. Jest to kwota 128.000 zł. Porównując można 
powiedzieć, że koszty rzeczywiste miesiąca grudnia i stycznia są na tym samym poziomie. 
Dodał, że za styczeń mamy niewykonany budżetu na kwotę 250.000 zł. Przeanalizowaliśmy 
tego przyczynę – po prostu nie zachorowały dzieci i nie przybyły do oddziału dziecięcego, 
więc oddział ten wykonał kontrakt tylko w 50%. Kolejny temat: w listopadzie i w grudniu 
jedne z najlepiej wycenionych i najtańszych kosztowo procedur urologicznych zostały przez 
NFZ przecenione o 60% mniej niż dotychczas. W miesiącu grudniu i w styczniu mimo, że 
urologia wykonała ten sam poziom procedur to przychody tego oddziału zmalały.  
Innych pytań do sprawozdania nie zgłoszono. 
 
Wicestarosta W. Strażewicz powiedział, że na wniosek radnej I. Walasek przygotował 
informację ogólną o Związku Powiatów Polskich i o tym, czym on się zajmuje: 
ZPP skupia 317 powiatów ziemskich i miast na prawach powiatu na 379 powiatów ogółem 
w Polsce, w tym 65 to miasta na prawach powiatu i 314 to powiaty ziemskie. ZPP istnieje od 
17 marca 1999 r. Jest to data wpisana przez Sąd Okręgowy w Warszawie do rejestru 
stowarzyszeń pn. Związek Powiatów Polskich. Pierwsze zgromadzenie ogólne odbyło się 
28 maja 1999 r. Powiat Giżycki jest członkiem stowarzyszenia ZPP od samego początku.  
Organy związku: Zgromadzenie Ogólne Związku, które stanowią przedstawiciele wszystkich 
powiatów – członkowie związku; Zarząd 21 osobowy – prezes związku Marek Tranś – 
Starosta Polkowicki; Komisja Rewizyjna – 9 osobowa. Kadencja władz trwa 4 lata. 
Źródłem utrzymania ZPP oprócz dotacji, projektów jest składka wynosząca 10 groszy od 
mieszkańca powiatu rocznie. Głównym celem naszej korporacji jest wspieranie idei 
samorządu terytorialnego, obrony wspólnych interesów powiatów oraz dążenie do społeczno 
– gospodarczego rozwoju polskich powiatów. 
Głównym sposobem realizacji misji związku jest udział oprócz innych korporacji 
samorządowych w Komisji wspólnej Rządu i Samorządu Terytorialnego, która rozpatruje 
problemy związane z funkcjonowaniem samorządu terytorialnego i z polityką państwa 
wobec samorządu. W tej komisji mamy 2 przedstawicieli naszego związku. 
Aktualne najważniejsze problemy będące przedmiotem prac związku: 

1. Przygotowanie pozwu zbiorowego powiatów reprezentowanego przez Powiat 
Ostrzeszowski o ustalenie, że Skarb Państwa – Ministerstwo Infrastruktury ponosi 
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odpowiedzialność odszkodowawczą za wydanie w efekcie niekonstytucyjnego 
rozporządzenia w sprawie wysokości opłat za koszty pojazdu. Na mocy tego 
rozporządzenia powiaty pobierały opłaty za karty w wysokości 500 zł. Wielu 
kierowców domaga się zwrotu kwoty 425 zł z tytułu tej opłaty. 

2. Protest przeciwko likwidacji 115 małych sądów rejonowych, w których jest mniej 
niż 14 etatów. 

3. Głośny protest przeciwko ustawie o wsparcie rodziny i pracy zastępczej. 
Wg wyliczeń związku koszt wprowadzenia ustawy wyniósłby około 700 mln zł – 
budżet państwa na takie wydatki nie był przygotowany. Rozpoczął się proces 
legislacyjny zmieniający ustawę w kierunku obniżenia kosztów. 

4. Jedna z ostatnich inicjatyw to nowelizacja Praw farmaceutycznych zmierzająca 
do przekazania samorządowi aptekarskiemu ciążącego na powiecie obowiązku 
zadania publicznego, dotyczącego zapewnienia dostępności do aptek w porze nocnej, 
niedzieli i święta. 

5. Z ostatniej chwili „szpitalne tsunami” spotkanie 28 luty w Ministerstwie Zdrowia. 
Jest wstępne zapewnienie ministerstwa, że zmieni charakter ubezpieczenia z tytułu 
zdarzeń medycznych z obowiązkowego na fakultatywny. 

Ponadto związek jest organizatorem licznych konferencji, spotkań branżowych 
np. dyrektorów PUP, naczelników wydziałów komunikacyjnych, skarbników, sekretarzy itp. 
Codziennie wydawany jest biuletyn informacyjny „Warto Wiedzieć”. ZPP jest najbardziej 
aktywnym spośród różnych korporacji samorządowych.  
 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do radnych o pytania do informacji. 
M. Podskalny powiedział, że kosztuje nas to 10 gr. od mieszkańca powiatu. Jednostkowo 
nie jest to duża kwota. Natomiast, jeżeli pomnożymy to przez ilość powiatów to urasta 
do niebagatelnej sumy. Zapytał, na co wydatkowane są te pieniądze. 
W. Strażewicz odpowiedział, że są wydatki związane z zatrudnianiem osób, bo trzeba mieć 
prawników, ekspertów, na zlecenie wielu ekspertyz, na wydatki rzeczowe związane 
z działalnością. Dodał, że nie jest tak przygotowany, żeby powiedzieć jak wygląda budżet, 
ale nie stanowi to żadnej tajemnicy i szczegóły można uzyskać na stronie www.zpp.pl. 
Innych pytań nie zgłoszono, Przewodnicząca Rady Powiatu zamknęła ten punkt obrad. 
 
Ad. 5. Wolne wnioski i zapytania radnych. 
M. Podskalny poinformował o nowych wydarzeniach artystycznych i kulturalnych, które 
będą miały miejsce na terenie powiatu giżyckiego: 
1. Na początku sierpnia odbędzie się I Mazurski Festiwal Filmowy w Rynie. Trzydniowe 

duże przedsięwzięcie w trakcie, którego zostanie pokazanych ok. 60 filmów z całego 
świata. Przedsięwzięciu będą towarzyszyć innego rodzaju imprezy takie jak spotkania z 
twórcami, wystawy filmowe.  

2. Ryńskie Centrum Kultury wygrało konkurs ofert na organizację imprezy, która odbędzie 
się w II połowie lipca – Mazurski Targ Rybny. Będzie to cykl konkursów kulinarnych, 
pokazów kulinarnych, degustacji a także imprez towarzyszących, np. Międzynarodowy 
Festiwal Folklorystyczny. 

K. Kralkowska  zapytała, kiedy będą podjęte prace, które pozwolą skończyć z bałaganem na 
Placu Grunwaldzkim, bo jest coraz więcej skarg, zwłaszcza od jeżdżących od strony PKO, 
gdzie jest bardzo niebezpiecznie, jak również trudno jest tam przejść. Poprosiła, żeby na 
bieżąco czuwać, żeby było bezpieczniej.  
J. Pipiro – Dyrektor ZPP odpowiedział, że główny zakres robót związany z przebudową 
Placu Grunwaldzkiego planują zakończyć w miesiącu czerwcu. Końcowe rozliczenie 
planowane jest na przełom sierpnia i września. Myśli, że w sezonie typowo wakacyjnym zbyt 
wiele na tym placu już nie będzie się działo. Niestety, do czerwca trzeba jeszcze trochę 
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pocierpieć. Oczywiście, ze swojej strony będą naciskać na wykonawcę, żeby ludzie mogli 
bezpiecznie funkcjonować.  
Więcej wniosków i zapytań nie zgłoszono.  
 
Ad. 6. Sprawozdanie z działalności Powiatowego Centrum Pomocy Rodzinie za rok 
2011. 
Sprawozdanie stanowi załącznik nr 3 do protokołu. 
Przewodnicząca Rady Powiatu poinformowała, iż merytorycznie sprawozdaniem 
zajmowała się Komisja Spraw Społecznych. Zwróciła się do Przewodniczącej Komisji 
o opinię. 
I. Walasek odpowiedziała, że Komisja jest zadowolona i jednogłośnie przyjęła sprawozdanie, 
które jest dosyć skrupulatnie opracowane. Komisja ogólnie podsumowała, że PCPR 
w naszym powiecie działa dosyć szeroko i działalność wielu różnych instytucji układa się 
w jedną całość opieki nad osobami wymagającymi takiej opieki. 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do radnych o pytania i uwagi do przedstawionego 
sprawozdania. 
Pytań i uwag nie zgłoszono. 
Przewodnicząca Rady Powiatu stwierdziła, iż Rada Powiatu przyjęła do wiadomości 
treść Sprawozdania. 
 
Ad. 7. Sprawozdanie z realizacji Strategii Rozwiązywania Problemów Społecznych 
w Powiecie Giżyckim za rok 2011. 
Sprawozdanie stanowi załącznik nr 4 do protokołu. 
Przewodnicząca Rady Powiatu poinformowała, iż merytorycznie sprawozdaniem 
zajmowała się również Komisja Spraw Społecznych. Zwróciła się do Przewodniczącej 
Komisji o opinię. 
I. Walasek powiedziała, że sprawozdanie to było łącznie rozpatrywane ze sprawozdaniem 
z działalności PCPR i również zostało pozytywnie zaopiniowane. 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do radnych o pytania i uwagi do przedstawionego 
sprawozdania. 
Pytań i uwag nie zgłoszono. 
Przewodnicząca Rady Powiatu stwierdziła, iż Rada Powiatu przyjęła do wiadomości 
treść Sprawozdania. 
 
Ad. 8. Sprawozdanie z działalności Powiatowego Urzędu Pracy za rok 2011. 
Sprawozdanie stanowi załącznik nr 5 do protokołu. 
Przewodnicząca Rady Powiatu poinformowała, że merytorycznie zajmowała się tym 
Komisja Finansów i Rozwoju Gospodarczego. Zwróciła się do Przewodniczącego Komisji 
o opinię. 
W. Król  powiedział, że Komisja dobrze oceniła pracę PUP. Komisja zauważyła, że 
w porównaniu do innych powiatów jesteśmy w czołówce najniższego bezrobocia. 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do radnych o pytania i uwagi do przedstawionego 
sprawozdania. 
Pytań i uwag nie zgłoszono. 
Przewodnicząca Rady Powiatu stwierdziła, iż Rada Powiatu przyjęła do wiadomości 
treść Sprawozdania. 
 
Ad. 9. Analiza polityki oświatowej w Powiecie Giżyckim. 
Polityka oświatowa stanowi załącznik nr 6 do protokołu. 
K. Kralkowska  powiedziała, że merytorycznie tematem tym zajmowała się Komisja 
Edukacji, Kultury i Sportu. Na sesję zostali zaproszeni dyrektorzy szkół i placówek 
oświatowych z prośbą o przygotowanie się do wystąpienia ze swoimi uwagami na temat tego 
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opracowania. W przyszłości będziemy podejmować decyzje odnośnie oświaty i w związku 
z tym chciałaby, żeby radni zapoznali się ze zdaniem dyrektorów szkół, żebyśmy mogli 
wypracować jakieś stanowisko i ewentualne uwagi zanotowali na przyszłość.  
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do Przewodniczącego Komisji E,KiS o opinię. 
M. Podskalny powiedział, że Komisja zwróciła uwagę w sensie pozytywnym na bardzo 
aktywny udział szkół i placówek oświatowych w realizacji programów ze środków 
zewnętrznych. Ponadto zwróciła uwagę na konieczność stałego i ciągłego dostosowywania 
oferty edukacyjnej do potrzeb i aspiracji młodzieży a także rynku pracy.  
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do dyrektorów szkół i placówek oświatowych 
o uwagi. 
I. Rosa – Dyrektor I LO podziękowała za udzielenie głosu, ale nie ma uwag do materiału. 
E. Downar – Dyrektor II LO zwróciła uwagę, że polityka nie porusza sprawy konieczności 
zwalniania nauczycieli. W związku z niżem demograficznym, który jest poruszany 
w materiale, na pewno będziemy musieli zacząć zwalniać nauczycieli, którzy często mają 
ponad 20-letni staż pracy i nie są objęci żadną ochroną emerytalną. Znalezienie im 
rozwiązania nie będzie łatwe.  
H. Kondratowicz – Dyrektor ZSEiI  powiedział, że raport jest adekwatny do sytuacji, jaka 
jest w szkolnictwie w powiecie giżyckim. W dalszej perspektywie demografia zadecyduje 
o wszystkim. 
J. Kulhawik – Dyrektor ZSK ŚiA  powiedział, że brakuje mu informacji, co zrobimy jako 
środowisko oświatowe, żeby ściągnąć potencjalnych pierwszoklasistów z innych powiatów. 
Musimy myśleć o ciekawych kierunkach kształcenia, o rozpropagowaniu ich w całej Polsce. 
Być może zasadne byłoby poszukanie projektu unijnego, który gwarantowałby chętnym 
uczniom z dalekich terenów Polski środki na internat i przejazd do Giżycka. Jeśli tego nie 
zrobimy to staniemy przed zamykaniem lub łączeniem szkół, żeby ratować stanowiska pracy 
i budynki, które potrzebują kosztów stałych na je utrzymanie.  
U. Knyps-Dawidowicz – Dyrektor ZSZ zwróciła uwagę na temat łączenia szkół. Wspólnie 
z dyrektorem CKU, który bezpośrednio sąsiaduje z jej szkołą szukali plusów i minusów 
takiego przedsięwzięcia. Staniemy przed dylematem zwalniania nauczycieli, bo jest coraz 
mniej uczniów i będzie mniej miejsc do pracy. Przedstawiła korzyści z połączenia ZSZ 
z CKU, przeszkody oraz stan obecny. Nie oznacza to, że już teraz przygotowują się do 
połączenia szkół w jedną placówkę, ale powinni się zastanowić, czy w perspektywie nie 
należałoby tego zrobić.  
C. Piórkowski – Dyrektor Szkoły Policealnej stwierdził, że informacja przygotowana przez 
K. Ambroziaka jest bardzo wyczerpująca i pokazuje, w jakim kierunku czekają nas zmiany. 
Zwrócił uwagę na to, że bardzo dobrze współpracuje się szkole z instytucjami, które są 
w strukturach nadzorowanych przez Zarząd Powiatu (SPZOZ, Straż Pożarna, DPS, czasami 
PCPR – uczniowie korzystają z możliwości obywania tam zajęć praktycznych i praktyk 
zawodowych). Rok 2012 będzie rokiem przełomowym również dla szkoły policealnej, 
ponieważ wchodzą nowe podstawy programowe kształcenia w zawodach. Dzięki 
przychylnemu stanowisku Powiatowej Rady Zatrudnienia uzyskaliśmy zgodę na 
uruchomienie od roku szkolnego 2012 nowego kierunku kształcenia – Technik 
Farmaceutyczny, co spotkało się z przychylną opinią aptekarzy giżyckich. Demografia szkole 
za mocno nie dokucza, bo 60% uczniów jest z powiatu giżyckiego, a reszta z ościennych 
i dalej. Co roku przeprowadzając rekrutację walczymy o tego tzw. klienta. Jesteśmy 
przyzwyczajeni do działań promocyjnych i mocno się angażujemy w reklamę szkoły. Dzięki 
projektom unijnym nasi uczniowie za darmo wyjeżdżają na staże i mają wszystko opłacone 
(transport, pobyt, wyżywienie). Jest to cenne i stanowi magnes przyciągający chętnych do 
szkoły. Życzyłby sobie i wszystkim bardzo dobrej między nami współpracy. Jeśli nikt nam 
nie będzie przeszkadzał to my sobie damy radę. 
M. Czopińska – Dyrektor SOSW powiedziała, że czytając jakiekolwiek materiały trzeba 
mieś świadomość, w jakich uwarunkowaniach funkcjonujemy. Od 1992 r. edukacja przeszła 
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33 reformy i 5 wielkich. Trudno jest planować, kiedy praktycznie, co roku wprowadzamy 
jakąś reformę i nieustannie coś się zmienia. Trudno planować pracę dydaktyczną, kiedy my 
nie wiemy, co  będzie się działo za czas krótki. I nauczyciele, i dyrektorzy pragną stabilności, 
ale nie dlatego żeby nic nie robić, ale przeanalizować, czy to co wprowadzili, wprowadzili 
dobrze. Często my sami jesteśmy w tym pogubieni. 
T. Skorupski – Dyrektor CKU,PiDN  powiedział, że przez 10 lat prowadził CKU jako 
zakład budżetowy i bardzo mocno liczył pieniądze. Od dwóch lat jest jednostką budżetową 
i tych pieniędzy brakuje, w tym budżecie zabraknie 200 tys. zł. Wie, że brakuje też innym 
szkołom i uważa, że muszą coś zrobić i jak najszybciej dostosowywać wydatki do planu, 
bo będą mieli problem. Chcieliby się już łączyć, żeby zmniejszyć koszty kadry kierowniczej, 
administracji i obsługi. Pieniądze przychodzą za uczniem, a uczniów jest mniej, więc musimy 
ograniczyć wydatki. Druga rzecz to rosnące koszty kształcenia. Reforma zwiększa ilość 
godzin kształcenia praktycznego, a kształcenie praktyczne jest dużo droższe niż teoretyczne, 
bo wymaga dodatkowego wyposażenia. Musimy założyć sobie w planach, w jakim kierunku 
prowadzić naszą oświatę, żeby się bilansowała, żeby te pieniądze, które otrzymujemy w 
subwencji wystarczyły na wydatki. W jakimś niewielkim procencie jesteśmy w stanie 
pozyskać młodzież spoza powiatu, ale to nie będzie dużo. Chcemy połączyć się z ZSZ, żeby 
w tej chwili rozpocząć planowanie oszczędnościowe dotyczące wykorzystania bazy i 
nauczycieli.  
B. Giedziuszewicz – Dyrektor PPP zwróciła uwagę, że coraz częściej dzieci i młodzież 
potrzebują pomocy specjalistów: psychologów, pedagogów, specjalistów od uzależnień. 
Najważniejszym problemem na dzień dzisiejszy jest brak miejsca do pracy, ponieważ chętnie 
zaproponowaliby inne formy pomocy, ale nie mają gdzie. Jest to najważniejszy problem 
poradni, ale wierzy mocno, że projekty pomogą w jakiś sposób rozwiązać tę sytuację.  
I. Rosa zabrała głos, ponieważ sądziła, że będzie to wypowiedź na temat planu, który 
przedstawił K. Ambroziak, ale słyszy tu obawy dyrektorów, to i ona dorzuci kamyk. 
Nawiązała do pieniędzy, bo to jest największa bolączka. Obcięto szkołom budżety, jest to 
takie mechaniczne obcięcie, a w tej chwili do szkół ogólnokształcących wkracza reforma, 
gdzie nie będą mogli zaoszczędzić pieniędzy np. na zwalnianiu uczniów z lekcji, które się nie 
odbywają, gdyż będzie sztywna siatka godzin, które muszą być wykonane. Ponadto jest 
zalecany podział na grupy. Rodzi się w nich niepokój, bo muszą wykonać zadania narzucone 
przez MEN a tu nagle słyszy, że będzie musiała dostosować swoje zatrudnienie, swoją pracę 
do posiadanych pieniędzy. Rozumie, że będzie musiała oszczędzać, ale też będzie musiała 
wykonać zadania, które ją obowiązują.  
B. Giedziuszewicz dodała, że nawiązując do tych potrzeb myśli, że wszystkim placówką 
potrzebny jest psychiatra dziecięcy. Ciągle o tym rozmawiają i jest to poważny problem. Jest 
jeden psychiatra dziecięcy przyjmujący w DCA, ale to zdecydowanie za mało. Dzieciaki 
czekają w olbrzymich kolejkach, bardzo często przyjmowane są przez kilka minut i jest to 
podstawą diagnozy. Poprosiła o zmierzenie się z tym problemem. 
I. Walasek nawiązała do szkół, które kształcą w zawodach i powiedziała, że może zwabiać 
uczniów tym, że będziecie dobrze uczyć zawodu, może się za to trzeba wziąć. Może nie 
oczekiwać darmowej bursy, przejazdów tylko po prostu dobrze uczyć, żeby pracodawcy 
wiedzieli, że uczniowie z Giżycka są dobrze wykształceni – stawiamy ich do swojej firmy 
i oni od razu świetnie pracują. Mówi to na podstawie sprawozdania z egzaminów 
zawodowych, gdzie na 22 osoby 2 zdają egzamin. Wy chcecie bursy za darmo, wy się weźcie 
za kształcenie zawodowe, bo wyniki są przerażające. Do dziś nie otrzymała odpowiedzi, 
dlaczego w poszczególnych szkołach tak jest.  
M. Drzażdżewski powiedział, że jest pewna polityka edukacyjna państwa, która zakłada 
obecnie nowy program w szkolnictwie zawodowym, w liceach i pewne rzeczy każda ze szkół 
będzie musiała realizować. Do samorządu, nie tylko powiatowego, bo podobne problemy 
mają samorządy gminne, czy wojewódzkie należy kwestia stworzenia warunków do realizacji 
tej polityki, na którą nie mamy wpływu, możemy tylko zgłaszać nasze postulaty. Do nas 
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należy kwestia utrzymania w odpowiednim stanie bazy, zapewnienie odpowiedniego 
zatrudnienia. Bardzo się cieszy, że między dyrektorami toczą się już dyskusje dotyczące 
łączenia szkół, ale jest tutaj założona pewna koncepcja i na dzisiaj jeszcze nie jest 
przekonany, czy ZSZ powinien się łączyć z CKUiP a nie np. z ZSKŚiA. Być może CKUiP 
powinno być jednostką, która zarabiałaby nie tylko na uczniach i prowadzeniu szkół, ale 
także na prowadzeniu kursów przekwalifikowujących dla osób dorosłych, żeby mogli szukać 
pracy w innym zawodzie. Takiej analizy na dzisiaj nie mamy, więc dyskusję powinniśmy 
odłożyć na później. Materiał pokazuje stan faktyczny. Są tam elementy pewnych postulatów 
i do pewnych decyzji, które przed nami stoją, powinniśmy się przygotować. Takim 
właściwym momentem będzie jesień, bo nabór pokaże czy tendencja spadkowa ilości 
uczniów w naszych szkołach będzie bardzo ostra, czy być może łagodna. Czas ten również 
pokaże, na ile dyrektorzy podejmą działania marketingowe ściągające uczniów do swoich 
szkół. Pani dyrektor I. Rosa wspomniała o sztucznym obcięciu budżetu. Nie jest to sztuczne 
i automatyczne, jest oparte na wynikach finansowych z roku poprzedniego. Te plany 
finansowe będą podlegały korekcie i o tym będzie decydowała ilość uczniów w szkołach. 
Więcej pieniędzy nie będzie, dlatego że część oświatowa subwencji ogólnej jest obliczana na 
ucznia. Musimy poradzić sobie z tym, że tych pieniędzy będziemy mieli coraz mniej i 
połączenie szkół rzeczywiście jest bardzo realne. Teraz powinniśmy skupić się nad 
funkcjonowaniem bazy, nad jakością tej bazy, nad jakością nauczania, bo uczeń przyjdzie 
tam, gdzie będzie wysoka jakość nauczania. Również należy zastanowić się nad ciekawymi 
nowymi kierunkami, bo one też ściągają uczniów.  
J. Kulhawik  zwrócił się do radnej Walasek: jeżeli pani analizowała wyniki z egzaminów 
zawodowych, to bardzo proszę się wgłębić w dokładniejsze statystyki, mówiące z jakim 
poziomem umiejętności przychodzi gimnazjalista do nas a z jakim wychodzi. Niejednokrotnie 
u nas dopiero uczy się liczyć i pisać. Jeżeli taki uczeń przychodzi do nas i zdaje maturę, to dla 
nas jest to sukces edukacyjny.  
U. Knypa - Dawidowicz powiedziała, że propozycja łączenia szkół wyszła między innymi od 
niej, ale to nie znaczy, że nie szukają innych rozwiązań i oczekują łączenia już i teraz. Chciała 
zaznaczyć, że myślą nad tym. Dodała, że zostali sprowokowani do wystąpień przez radną 
Walasek, gdyż bardzo głęboko krzywdzące jest stwierdzenie „bierzcie się do roboty”. Uważa, 
że każdy z dyrektorów zawodowych bierze się do roboty. Nie wie, czy radna widziała 
dokładną statystykę z egzaminów i jeżeli zdarzył się jeden zawód, to prosi spojrzeć na inne 
zawody: technik organizacji usług gastronomicznych – zdawalność 100%, kucharz małej 
gastronomii 100%, sprzedawca 100%, elektromechanik 100%, monter elektronik 100%. 
Nie zna się na sprawach medycznych, więc nie zabiera głosu i na podstawie jakiegoś 
przypadku, że lekarz popełni błąd, nie ocenia całej służby zdrowia, że trzeba brać się do 
roboty. Uważa, że szkoły pracują bardzo dużo. Są w tej chwili po kompleksowej ewaluacji 
przeprowadzonej z nadzoru z Kuratorium Oświaty. Otrzymali poziom B, a za tym idą 
wysokie wyniki i wysoka jakość pracy.  
I. Walasek powiedziała, że poprosiła o odnalezienie informacji i będziemy mieli wiarogodny 
materiał, bo jeżeli chodziłoby o 1 zawód w ogóle nie zabierałaby głosu. 
K. Kralkowska  stwierdziła, że celem naszego dzisiejszego spotkania jest przymierzenie się 
do tego, co nas czeka w przyszłości odnośnie oświaty. Mieliśmy okazję poznać stanowiska 
różnych osób zainteresowanych problemem i jest to dopiero wstęp do naszych przyszłych 
podejmowanych decyzji.  
H. Kandratowicz powiedział, że widział dużo szkół na zachodzie i Polska szkoła, jeżeli 
chodzi o poziom kształcenia jest na górze. Jeszcze kształci najlepiej i dlatego polscy 
fachowcy są pożądani na Zachodzie. Szkoła na zachodzie z 300-400 uczniami jest szkołą 
bardzo dużą, gdzie są duże przestrzenie. My tych przestrzeni na razie nie mamy, bo nasze 
szkoły, mimo wszystko są przepełnione, jeżeli chodzi o kubaturę budynku. Dodał, że nagrodę 
Nobla dostali ekonomiści, którzy stwierdzili, że molochy nie są ekonomiczne. Również 
uważa, że molochy nie są ekonomiczne i należy zachować kształt obecny. 
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M. Podskalny zabrał głos w obranie szkół, dyrektorów i kształcenia zawodowego. Musimy 
odpowiedzieć sobie na pytanie, czy nasz powiat, jeżeli mówimy nawet o słabej zdawalności 
egzaminów zawodowych, wyróżnia się w sposób negatywny pośród innych powiatów. Myśli, 
że nie, że jest dokładnie na tym samym miejscu, na którym są inne powiaty w naszym 
województwie, czy też w kraju. Nie należy utożsamiać zdawalności z poziomem kształcenia. 
Musimy pamiętać, że egzamin praktyczny z punktu widzenia ucznia tak naprawdę nie do 
końca ma znaczenie, nie do końca jest istotny, dlatego nie przywiązują do niego wagi. 
To system jest chory na górze a nie kształcenie na naszym poziomie.  
H. Sarul stwierdziła, że jesteśmy właściwie wszyscy ofiarami wadliwego systemu 
kontynuowanego, przeciąganego już w Polsce zbyt długo. W tej chwili problem oświaty jest 
wielkim obciążeniem finansowym dla powiatów i dziwi się, że ZPP w tym temacie 
zachowuje powściągliwość i milczenie. Może, dlatego że nauczycieli jest 600 tys. więcej niż 
służby zdrowia. Jesteśmy wszyscy ofiarami od lat prowadzonych reform, ale de facto 
pozornych i naskórkowych. Nikt nie sięgnął tak dogłębnie do zreformowania polskiej oświaty 
i nikt nie dołożył do tego należnych pieniędzy. Nie ma polityki państwa w tej mierze, nie ma 
należytego podejścia do demografii. Nasze pretensje powinniśmy kierować do rządzących, 
do wieloletniego zaniedbania problemów oświaty przez państwo polskie. Skupmy się na tym, 
co możemy zrobić na naszym podwórku, jak nie dać odebrać sobie pieniędzy, jak racjonalnie 
planować zatrudnienie, jak wykorzystać te za niskie zasoby, które mamy na oświatę. Nie jest 
tajemnicą, że nauczycieli jest za dużo i że jakość kształcenia nie jest z najwyższej półki. 
Jeżeli jako powiat, jako radni i dyrektorzy szkół możemy razem wspólnie zrobić coś 
użytecznego dla naszych dzieci to róbmy to bez sporów, bez kłótni, bez popychania się 
wzajemnego, ale też bez uderzania się w cudze piersi. Obiektywną prawdą jest to, jak ta 
zdawalność wygląda. Dla prostego obywatela, który mało zna się na oświacie, zdawalność 
jest jakimś wskaźnikiem i nie ma co się obrażać tylko brać pod uwagę, jaki jest społeczny 
odbiór tej grupy zawodowej. Wysłuchaliśmy ściany płaczu, mało było elektryzujących 
wiadomości, wieści które potrzymałyby nas na duchu. Nie ma społeczeństw biednych na 
świecie, są tylko źle rządzone i źle wyedukowane, więc jeżeli dyrektorzy rozumieją swoją 
misję, to nie będą się z nami spierać i wykażą elastyczność na swoim podwórku i będą 
postępować sensownie i uczciwie.  
I. Rosa powiedziała, że jest dyrektorem szkoły, która ma dobre wyniki nauczania. Mimo, że 
ma dobrych nauczycieli, to nie będzie rewelacyjnych wyników, ponieważ żądają od nas 
byśmy uczyli i wymagali minimum, minimum. Szkoły, które będą miały bardzo wysokie 
wymagania, będą musiały je obniżać, jeżeli będą chciały się utrzymać, ponieważ jeżeli uczeń 
ma do wyboru mało się uczyć, zdać maturę i tak się dostać na studia i dużo się uczyć, lepiej 
zdać maturę i też się dostać na te same studia, to on wybierze szkołę, gdzie nie będzie się 
wysilał. 
I. Walasek powiedziała, że jest w posiadaniu dokumentu, który jest zatytułowany 
”Informacja o stanie realizacji zadań oświatowych”, czyli te egzaminy są elementem 
realizacji zadań oświatowych, a nie jak tu słyszała, że właściwie o niczym nie świadczą. 
Dokładnie nazywa się to dyplom potwierdzający kwalifikacje zawodowe. Faktycznie w ZSZ 
tylko w jednym zawodzie (technik hotelarstwa) na 46 zdających 23 nie zdało, w pozostałych 
zawodach są pojedyncze osoby, średnia zdawalność 71% i jest jedną z najwyższych. 
W ZSKŚiA: technik budownictwa na 30 zdających 12 nie zdało, technik rolnik na 18, 13 nie 
zdało, technik architektury krajobrazu na 31, 21 nie zdało. Natomiast w ZSEiI: technik 
elektronik na 10 zdających 6 nie zdało, technik elektryk na 12, 10 nie zdało, technik 
teleinformatyk na 14, 13 nie zdało, technik ekonomista na 17, 12 nie zdało, mechatronik na 
18, 11 nie zdało. W CKU: technik administracji na 17 zdających 10 nie zdało. Nie czytała 
wszystkich wyników z egzaminów, ale nie są to pojedyncze osoby. Materiał dostępny jest 
w Biurze Rady.  
S. Bojarski: zawsze mówię i będę mówił, że zgoda buduje, niezgoda rujnuje. W naszym 
środowisku są mądrzy ludzie i będą tak postępować, żeby wszystko grało. Wydaje mi się, że 
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należałoby uaktywnić związki zawodowe nauczycieli, które dość silnie działają tylko może 
nie w tym kierunku, w którym powinny. W naszych szkołach i to jest błąd wieloletnich 
zaniedbań, nauczyciele wypełniają bardzo dużo różnych sprawozdań, dokumentów i związki 
zawodowe wspólnie ze ZPP powinny na ten temat wnosić petycje i walczyć z tym, żeby 
nauczyciel mniej czasu poświęcał na dokumentację a jak najwięcej na edukację ucznia. 
Polska stoi na przedostatnim miejscu w Europie, gdzie uczniowi poświęca się najmniej czasu 
na naukę. Należy walczyć z górą, a nie tworzyć złe atmosfery na dole.  
K. Ambroziak  stwierdził, że nie chciał w tym opracowaniu powiedzieć, że jest u nas 
idealnie, ale że mamy pewien problem i trzeba nad nim pracować. Bardzo obszerną cześć 
opracowania zajmuje sprawa programów, projektów finansowanych ze źródeł zewnętrznych. 
Dzięki tym programom może dopiero od 1 września będziemy mieli dobre warunki 
do kształcenia zawodowego. Realizacja tego zadania jest najważniejsza i wymaga bardzo 
dużo pracy, więc poprosił, żeby im nie przeszkadzano. 
M. Drzażdżewski zwrócił się do dyrektorów: wszyscy zauważyliśmy, że w ostatnim okresie, 
kiedy możemy korzystać z pieniędzy europejskich, pojawili się u was aktywni nauczyciele, 
którzy opracowują projekty, wdrażają swoje pomysły nauczania. Uważam, że taki kierunek –
promowanie aktywnych nauczycieli – powinniśmy przyjąć w naszej polityce. Jeżeli chodzi 
o Zarząd Powiatu, to przychylnie będzie patrzył na te szkoły, gdzie się promuje nauczycieli, 
którzy mają własne pomysły i chcą pracować.  
M. Podskalny w podsumowaniu powiedział, że tematem tego punktu była „Polityka 
oświatowa w Powiecie Giżyckim” – dokument został pozytywnie zaopiniowany przez 
Komisję Edukacji, Kultury i Sportu.  
K. Kralkowska  podziękowała za udział w dyskusji, której celem było poznanie stanowisk 
odnośnie polityki oświatowej, żebyśmy zaczęli myśleć o tym, co nas czeka w przyszłości.  
 
Ad. 10. Podjęcie uchwały w sprawie rodzajów świadczeń oraz warunków przyznawania 
pomocy zdrowotnej nauczycielom korzystającym z opieki zdrowotnej w szkołach 
i placówkach Powiatu Giżyckiego. 
Radni zostali zapoznani z uzasadnieniem projektu uchwały: 
Na podstawie art. 4 ust. 1 pkt. 1, w związku art. 12 pkt 11 ustawy z dnia 5 czerwca 1998 r. 
o samorządzie powiatowym (Dz. U. z 2001 r. Nr 142, poz. 1592 z późn. zm.), w związku art. 
72 ust. 1 i 4, w związku z art. 91b ust. 1 oraz art. 91d pkt 1 ustawy z dnia 26 stycznia 1982 r. 
Karta Nauczyciela (Dz. U. z 2006 r. Nr 97, poz. 674 z późn. zm.) oraz do kompetencji rady 
powiatu należy podejmowanie uchwał w sprawie przeznaczenia w budżecie powiatu 
odpowiednich środków finansowych na pomoc zdrowotną dla nauczycieli korzystających  
z opieki zdrowotnej oraz określenia rodzaju tych świadczeń, warunków i sposobu ich 
przyznawania. Uregulowanie przedmiotowej kwestii wynika z potrzeby uporządkowania 
 i doprecyzowania niektórych zapisów, a także uproszczenia procedury wnioskowania  
o przyznanie środków na pomoc zdrowotną. Propozycje zmian zostały opracowane w oparciu 
o złożony przez Związek Nauczycielstwa Polskiego Zarząd Oddziału w Giżycku wniosek  
o zmianę uchwały nr XVIII/110/2008 Rady Powiatu w Giżycku w sprawie pomocy 
zdrowotnej dla nauczycieli. Biorąc pod uwagę dotychczasowe doświadczenia związane  
z realizacją postanowień w/w uchwały, zasadnym wydaje się przyjęcie niniejszej uchwały 
przez Radę Powiatu w Giżycku. 
 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do radnych o uwagi do projektu uchwały. 
M. Drzażdżewski wniósł autopoprawkę polegającą na wykreśleni w § 2 ust. 2 pkt 3 zapisu: 
„poparte stosownymi zaświadczeniami”. Uzasadnił to ewidentną pomyłką: oświadczenie 
poparte zaświadczeniem. 
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do Komisji o opinie na temat projektu uchwały. 
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Komisje: Spraw Społecznych oraz Finansów i Rozwoju Gospodarczego zapoznały się, ale nie 
opiniowały projektu uchwały. 
Przewodniczący Komisji Edukacji, Kultury i Sportu powiedział, że w wyniku głosowania 
(„za” – 3, „przeciw” – 3) projekt uchwały nie uzyskał większości głosów.  
Głosy przeciwne nie były przeciwne samej idei uchwały, ale jednemu z warunków 
przyznawania pomocy: oświadczenie o wysokości dochodów nauczyciela i osób 
prowadzących z nim wspólne gospodarstwo domowe. Zdaniem niektórych członków Komisji 
oświadczenie to nie jest wiarygodne i miarodajne, bo często podawana jest w nim nieprawda. 
Takim kryterium może być wysokość udokumentowanych kosztów leczenia. 
M. Drzażdżewski stwierdził, że dyrektor szkoły mając do dyspozycji niewielkie pieniądze 
musi kierować się kryteriami ustalonymi przy ich przyznawaniu. Podstawą jest choroba 
a dodatkowym kryterium jest dochód na członka rodziny. Jest zwolennikiem oświadczeń 
i zakłada, że ludzie przedstawiają prawdę. Są tu dyrektorzy i można zapytać się, czy to 
kryterium jest przydatne, czy nie. 
K. Kralkowska  dodała, że zdaniem komisji, to choroba i koszty poniesione na leczenie 
powinny o tym decydować, a nie stan majątkowy. 
W. Strażewicz powiedział, że jeżeli dojdzie do sytuacji, że tych wniosków będzie bardzo 
dużo, to trzeba przyjąć jakąś hierarchię, komu przyznać środki: czy za chorobę hipotetycznie 
tą samą przyznać temu, gdzie na członka rodziny przypada 5.000 zł, czy temu co ma 500 zł. 
Jest to oręż potrzebna dyrektorowi szkoły w sytuacji, kiedy tych środków może zabraknąć.  
T. Przymorski stwierdził, że leczenie w Polsce jest dla wszystkich na razie jeszcze za darmo. 
Zgadza się, że muszą być ustalone kryteria pomocne dla dyrektorów i niech to będzie 
kolejność zgłoszeń. Starosta mówił, że pieniędzy jest niewiele, więc kto pierwszy ten lepszy.  
M. Drzażdżewski powiedział, że nie przyjęcie tej uchwały spowoduje, że będzie 
obowiązywała stara uchwała, w której są takie sformułowania. Na nowo będziemy musieli 
przejść całą drogę, bo tego typu uchwały zgodnie z prawem muszą być uzgadniane 
ze wszystkimi organizacjami związkowymi nauczycieli. 
K. Kralkowska  zwróciła się z pytaniem do dyrektorów szkół, czy kryterium dochodowości 
jest potrzebne. 
Dyrektorzy odpowiedzieli, że potrzebne. 
Przewodnicząca Rady Powiatu poddała projekt uchwały pod głosowanie. 
Wynik głosowania: „za” – 12, „przeciw” – 4, „wstrzymujący się” – nie było.  
 
Uchwała Nr XV.96.2012 w sprawie rodzajów świadczeń oraz warunków przyznawania 
pomocy zdrowotnej nauczycielom korzystającym z opieki zdrowotnej w szkołach 
i placówkach Powiatu Giżyckiego została podjęta – stanowi załącznik nr 7 do protokołu. 
 
Ad. 11. Podjęcie uchwały w sprawie dokonania zmian w budżecie powiatu na rok 2012. 
Radni zostali zapoznani z objaśnieniami do projektu uchwały:  
Dochody i wydatki: 
Rozdz. 80130 – zmiany dotyczą: 
Planowanego dofinansowania ze środków Fundacji Rozwoju Systemu Edukacji nowego 
projektu pn. „Staż zagraniczny uczniów Technikum rolniczego jako forma uzyskania 
dodatkowych kwalifikacji z zakresu hodowli ryb” – 19.377 EUR 
Zwiększenia planów przewidzianych na projekty pn.: „Szkoła z pasją zawód z przyszłością” – 
o 10.211 zł oraz „Giżycki "MEDYK z nowymi kwalifikacjami dla masażysty i ratownika 
medycznego” – o 7.794 zł.      
Wydatki : 
Zmiany dotyczą przesunięć między paragrafami na wniosek jednostek:  
Rozdz.75411 – w Komendzie Powiatowej Państwowej Straży Pożarnej, w celu 
zabezpieczenia środków na wypłatę dodatkowego wynagrodzenia rocznego   
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Rozdz. 80130 – w Powiatowym Zespole Obsługi Szkół i Placówek oświatowych w zakresie 
dotyczącym projektu pn. „Aktywizacja społeczności sąsiedzkich poprzez rozwój 
infrastruktury sportowej i innych działań edukacyjnych”  
Rozdz.80140 – w Centrum Kształcenia Ustawicznego Praktycznego i Doskonalenia 
Nauczycieli w związku z zabezpieczeniem środków na zakup energii i remont instalacji 
elektrycznej w budynku przy al. 1 Maja  
Rozdz. 85201, 85204, 85218 i 85321 – w Powiatowym Centrum Pomocy Rodzinie w celu 
zabezpieczenia środków na wypłatę dodatkowego wynagrodzenia rocznego oraz na opłaty 
sądowe i komornicze.  
Przewodnicząca Rady Powiatu zwróciła się do Komisji o opinie na temat projektu uchwały. 
Komisja Finansów i Rozwoju Gospodarczego pozytywnie zaopiniowała projekt uchwały. 
Komisje: Edukacji, Kultury i Sportu oraz Spraw Społecznych zapoznały się, ale nie 
opiniowały projektu uchwały.  
Przewodnicząca Rady Powiatu poddała projekt uchwały pod głosowanie. 
Wynik głosowania: „za” – 16 osób – jednogłośnie. 
Uchwała Nr XV.97.2012 w sprawie dokonania zmian w budżecie powiatu na rok 2012 
została podjęta – stanowi załącznik nr 8 do protokołu. 
 
Ad. 12. Sprawy różne. 
Spraw nie zgłoszono. 
 
Ad. 13. Zamknięcie sesji. 
W związku z wyczerpaniem tematyki sesji Przewodnicząca Rady Powiatu o godz. 17.16 
zamknęła obrady. 
 
Protokołowała      Przewodnicząca Rady Powiatu 
 
Agnieszka Jarocka             Krystyna Kralkowska 


